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Paryska konferencja 
. przygolewala gruni pod przyszły kompromis 


PARYŻ. Paryski korespondent PAP 
przesyła następujący komentarz do konfe 
rencji paryskiej. „27 maja zastępcy mini- 
strów spraw zagranicznych podejmują swo- 
je narady w Paryżu, aby przygotować spot 
kanie czerwcowe. Wszyscy bezstronni ob- 
serwatorzy są zgodni co do oceny znacze 
nia konferencji „podkreślając, że rozbieżne 
punkty. widzenia uległy sprecyzowaniu i w 
ten sposób przygotowano grunt. pod przy- 
szły kompromis. Gotowość 'do ustępstw, 0- 
sazywana w czasie- konferencji przez Mo- 
totowa w. rzetelnym: pragnieniu. osiągnię+ 
"sia zgody, nie pozosianie bez. wplywu na 
opinię narodów, pragnących ntwierdzenia 
pokoju i udzieli się z pewnością również an- 
głosaskim mężom stanu, 

W paryskich kołach politycznych zwras 
zaja uwagę na różnicę zdań, jaka zaryso- 
wała się w trakcie trwania konferencji w 
tonie amerykańskiego departamentu stani, 
którego wybitni współpracownicy, jak pod- 
sekretarz stanu Dean Acheson i zastępca 
sekretarza stanu Phill Crayton zajęli sta- 
nowisko krytyezne wobec pozycji Byrnesa. 
Domagali się oni, by polityka amerykańska 

miast zaostrzać przeciwieństwa europej! 
skie, prowadziia raczej do odprężenia, któ- 
re by pozwoliło Stanom Zjednoczonym skon 
e»ntrować uwagę na właściwym terenie ich 
zasudniczych interesów, jakim. jest Daleki 
Wschód. Obaj mężowie stanu mieli zagro- 

„nić dymisją i Byrnes będzie musiał znaleźć 
| kompromis wewnątrz własnego urzędu. ` 

|. Ostatnim z liczby problemów, których 
| przeglącu dokonała konferencja, był prob- | 
‘lem niemiecki. Jeżeli punktem wyjścia by- 


Zagłębia Ruhry i Nadrenii, to plany ame- 
rykański * brytyjski rozszerzyły tę kwestię 
na całokształt zagadnienia Niemiec, Zary- 
| sowała się groźna perspektywa rychłego za 

kończenia okupacji, odrodzenia Rzeszy, ja- 

ko samodzielnej potęgi państwowej, 

Z polskiego punktu widzenia ten pod- 
| stawowy problem polityki międzynarodowej 
jest zarazem zasadniczym problemem na- 


szego bezpieczeństwa, podobnie, jak jest on i 


nim dła Francji. Solidarności interesów obu 
krajów w tym względzie dali wyraz w trak 


NIEZALEŻNE PISMO DEMOKRATYCZNE 


4- ministrów 


magając się obecności Polski na kouferen= 
cji w razie dyskutowania kwestii niemiec- 
kiej w rozszerzonym skladzie, 'Odrzucenie 
w ostatnim dniu konferencji przez Byrne* 
sa, a z zwłaszczą przez Bevina, whrew os 
pinii Mołotowa, żądania Francji włączenia 
Zagłębia Saary, wyrwało Bidaubtowi zda* 
nie: „Do łańcucha naszych rozczarowań od 
25 lat przybyło nowe ogniwo". 

Jest oczywiste, że jeżeli Niemcy dzielqeg 
nasze kraje” przygotowały wojnę t ktęsłi, 


cie trwanią konferencji dwaj mężowie star |to dziś łączą one Polskę i Francję w 58!00PF- | 


|nu, wiceminister Modzelewski, oświadcza- 
jac; że Francja liczyć może zawsze na po- | 
parcie Polski, tam, gdzie w grę wchodzi jej 


Rene akcji, raająccj na celu utrwa- 


lenie naszego bezpieczeństwa 1 powszech+ 


nego pokoju: i 
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Przed oświadczeniem 


min, Bevina 
w sprawie armii Andersa 
LONDYN. 22.5, (Obst, w.) W dniu dzie 
siejszym oczekiwane jest oświadczenie mi 


bezpieczeństwo, oraz minister Bidault, do- nistra Bevina na temat oddziałów polskich 


pod dowództwem brytyjskim. Wczoraj mfe 
nister Bevin przyjął gen. Amdersa i głów= 
nodowodzącego sił sojuszniczych w rejo- 
nie morza Śródziemnego, gen. Morgana. 


——o—— 
B. „prołekior* Czech 
skazany ma Śmierć 


PRAGA. (API) Karol Herman Frank, b. 
niemiecki „protektor“ Czech i Moraw zos) 
stał dziś skazany na Śmierć za zbrodnia 
wojenne, za masakrę w Lidycach. Naród 
czeski przyjął wyrok z głębokim zadowo- 
 lemiem, -Frank zostanie public mio powie- 
szony. Sąd skazał gó również na utratę 
praw obywatelskich. Majątek jego przej- 
dzie -na własrość państwa. 


liczniowskie grosze zasilają fundusz odbudowy 


Firmy warszawskie subskrybują ponad normę 


Dnia 20 bm. Komisarz Generalny PPOK 
przyjął delegację uczniów szkoły powszech- 
nej nr 44 w Warszawie, która przybyła sub- 
skrybować kwotę 1,500 zł, pochodzącą z 
drobnych składek uczniowskich. 

% Z placówek subskrypcyjnych w War- 
szawie donoszą 0 coraz to liczniejszych 
przypadkach subskrypcji ponad kwoty u- 
stalone przez Stołeczny Komitet Obywa- 
telski POK. I tak: Firma „POTHAR' sub- 
skrybowała kwotę 200.000 zł. (wyznaczono 
120.000 zł.); 

„Bracia JABŁKROWSCY” subskrybowała 


'ło francuskie żądanie umiędzynarodowienia | kwotę 400.000 zł. (wyznaczono 300.000 zł.) ; 


Lublin nie pozostanie w tyle! 
Młodzież przypomni Gpieszałym 0 ich obowiązku! 


Wobec tego, że w naszym «mieście zna- 
leźli się obok obywateli o pełiysm Zrozu- 
"mieniu ważności PPOK i tacy, biórzy pod- 
pisanie Pożyczki odkładają na ostatni 
dzień, Obywatelski Komitet PPOK powołał 
do życia Komisję Kontroli l ię pic dj 
skład której weszli przedstawiciele związ 
ków młodzieżowych: ZKP, Zw. Walki Mło- 
dych OM TUR, „Wici“, oraz organizacje a- 
kademickie. Zdaniem Komisji Kontrolmej, 
która swą pracę roapoczyma już od dnia 
dzisiejszego, jest przypominanie firmom, 
instytucjom, jak również prywatnym oby- 
watelom o spełnieniu obywatelskiego obo- 
wigzku, o subskrypcji pożyczki w jak naj- 
` szybszym czasie. Przędstawiciele Związków 
Młodzieżowych będą odwiedzali wszyst- 
kich, a zwłaszcza tych opieszałych, którzy 
jeszcze Pożyczki nie podpisali, pizypomina- 
jąc im o konieczmości wy najęcytezago pod 
pisania. 
Młodzież bdi. nas kontrolować. Mło- 


dzież, która sił swych nie szczędzi w odbu- . 


«dowie kraju, młodzież, która z łopatami w 
i ręku usuwa gruzy, która buduje nową Pol- 
skę. Dla dobra swego, dła dobra tej mło- 
dzieży, dla dóbra Polski, powinniśmy w 
Jak najszybszym czasie, nie czekając na 
ostatni termin, dopomóc w odbudowie kra- 
ju — subskrybując Pożyczkę, 

_. Komitet Obywatelski pragnie wszyst- 
p przypomnieć o tym obowiązku. W cu 


kierniach i restauracjach na każdym śtołi- 
ku leżą kartki z zapytaniem: „Czy sub- 
skrybowałeś już Pożyczkę Odbudowy Kra 
ju?*%. A dalej wyjaśnienie: „PPOK możesz 
„zapłacić w 5-ciu ratach“. W witrynach 
wszystkich sklepów będą wywieszone . wa- 
katy, przypominające o obowiązku podpi- 


sania Pożyczki, Właściciele skiepów pomo- | 


gą Obywateiskieanu Komiieiowi PPOR, u- 
mieszczając plakaty w najbardziej widocz- 
nych miejscach, 

Obywatelski Komitet PPOK, wierząc, żo 
nie znajdą się ludzie złej woli, którzy by 
uchylali się od podpisania Pożyczki, czyni 
wszystko, by przypomnieć zapominałsiim 
i opieszałym, że już najwyższy czas z'0= 
żyć świadczenia na rzecz Narodu — pod- 
pisać Pożyczkę. (ibk). 


„Firma Miernicki* suskrybowała kwotę 
100.000 zł. (wyznaczono 60.000 zł.). 

% Pracownicy Z. Gł, Samopomocy Chłop 
skiej w Warszawie 205 ges: aracji na sumę. 
500.000 zł. 


% Pracownicy Dbezpieczałui Społecznej. 


Okręgu Warszawskiego 1.174.500 zł. 
$ W dniu 18 bm. gmina Gieszyce-Puste 


zarządem państwowym, jeden milion zł. 

% Województwo krakowskie zorganizo- 
wało 104 komitety rejonowe PPOK. Dotych 
czas osiągnięto cyfrę 26 tys. subskrybują- 
cych spośród ludności wiejskiej, Prowizo- 
ryczna suma subskrypcji dochodzi do 60 mi- 
tonów złotych. i 

% W ramach subskrypcji na PPOK, 
przeprowadzonej przez pracowników depar- 
tamentów, biur i centralnych urzędów Mi- 
nisterstsya Przemysłu 3.394 osoby zadekla- 
rowały pożyczkę na 3.648 tys. zł. 

% W ciągu trzech dni 8 komisariatów 


dzielnicowych Milicji Obywatelskiej wraz Z | 


na Premiową Pożyczkę Odbudowy Krajy 
372.000 zł. 


GA 
Miasto 
Na prowincji: W Gdańsku w ciągu 8 
dni wpłynęło na PPOK ponad 11.000.000 zł. 
W TARNOWIE wpłynęło w ciągu kilku 
pierwszych dni ponad 1.000.000 zł. W Re- 
ciborzu -— 618.000 zł.. W Tomaszowie Ma- 


|zowieckim — ponad f.000.000 zł. W Lowi 
czu 


— ponad 2.000.000 zł. 


Wieś 


Na wsi: gminy — Uniskaw (pow. Chełm 
no) subskrybowało 147; Puszez (pow. świę 
cie) — 236; Kamień (pow. Kalisz) — 78; 
Łowyń (pow. Międzychód) — 119; Awidnt- 
ca (pow. Ziełona Góra) — 149; Dabrowa 
(pow. Cełmno) — 543; Wejherowo (pow. 
Morski) — 114; Świdriń (pow. Bialogród) 
—- 164; Nowa Wioska (pow. świebodzin) 
— 60; 'Fezew. (pow. Tozew) — 248; Laski 
(pow. Kępno) —- 148; Serock (pow. Świę- 
cie) — 113; Lisewo (pow. Chełmno) 
407; Straszewo (pow. Sztum) — 208; ©- 


Komendą miasta Poznania subskrybowały , wę Jeże Warszawa) — 300. 
nieda BOG 


Wielkie aresztowania 


w strefie amerykańskiej 


LONDYN. Amerykańska policja woj- 
sliowa aresztowała w Bawarii ponad 3.000 
Niemców i dokonała licznych rewizji, 
podczas których wykryto składy broni i kà 
kadziesiąt krótkofalowych stacyj nadaw- 
czych. Poza tym policja amerykańska za- 


RET ZKZ 
Nie ma „żelażnej kurtyny“ w Polsce 
Uznanie „Sunday Times* dla polityki Rząda R. P, 


LONDYN. Korespondent pisma angiel- |niesienie stopy życiowej stoi jako następ- 
skiego „Sunday Times“ w depeszy z War- |ny punkt programu. 


szawy, omawia. stosunki wewnętrzne w Pol- 


sce, przy czym wyraża uznanie dla rządu 
polskiego z racji jego programu odbudowy 
kraju. Korespondent pisze, iż należy spró- 


bować śmiałą politykę rządu, zmierzającą 


do zwiększenia produkcji, przy 


Zaprzeczając pogłoskom o tzw. „żelaznej 
kurtynie", która ma rzekomo oddzielać Poł 
skę od zagranicy, sprawozdawca pisma añ- 
gielskiego stwierdza, że korespondenci ga- 
graniczni mogą się całkiem swobodnie po: 


ruszać na terenie Polski i pisać co im się 
czym rok podoba. 


bezpieczyła 372 statiki, zma jdujące się na 
Dunaju, które stanowiły w ozasie wojny, 
węgierską flotydlę rzeczną, Liożne patrole 
amerykańskie przesmaikują statki. Tstnie- 
ją podejrzenia, że na stalkach znajdują się 
ukryte składy broni, oraz zbiegli SS-owcy. 
Policja amerykańska poszukuje również b. 
dowódcę węgienskiej flotylli rzecznej Trunk 
waltera. Węgierska flotylla dunajeka skla- 
da się ze statków, zrabowanych w swoim 
czasie przez Niemców we Francji, Czecho- 
słowacji, Włoszech i Belgii. (PAP). 


zzz YYY 007000 
Wojska radzieckie opuściły Iran 
NOWY JORK. Delegaci do Rady Bez- 
pieczeństwa otrzymali oficjalne zawiado- 
mienia raądu perskiego, donoszące, że woj- 
ska radzieckie całkowicie ewakuowały te- 
RW Asia w ia Gb 


| maja. 


- Śubskry poja PPOK — -świadectwein wyrobienia obywatelskiego 
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Nemokracja 
na miby i na serie 
(Le. Ke.) Prawdziwa polityka w imite- 

regie marodu musi być prosła i z 


miała. Chłopi i robotnicy nie zajmają s 
d A mi subtelnościami. Ich ob- 


chodzi we wszystkiech sko e. 
eożgryw tylko jedna nr 
wana sprawa: czy jest to p o nam, 
tadówi, skierowane, czy działa io dl» nas, 
w interesie narodu? Może się udawać pew 
nym działaczom przez mniejszy tub łuż- 
szy okres czasu zasłaniać swoją antylu- 
dową działalność demagogicznymi efek- 
tami, przyrzekać wszystkim wszystko — 
chłopom ziemię, a dziedzieom zwrot zie- 
wi, robotnikom uspołecznienie produkcji, 
a wiełkim przemysłowcom reprywałyza- 
cję podstawowych gałęzi przemysłu. Moż- 
ua do chłopów przemawiać pe chiopsku 
t przy tym do dziedziców robić perskie 
oko, Możua, głosując przeciw karłe'om, 
dać do zrozumienia w odpowiednim cza- 
„sle i w odpowiednim miejscu, że ezyni 
się te tylko na niby. Można ałe nie na 
długo. Polityka na niby jest polityka na 
krótką metę. W deeydających momen- 
. fach politykę na niby zwycięża polityka 
` nn serio. 


Dia nas wkrótce nastąpi taki decydnįa- 
cy moment. Nie patrząc ua skomplikowa- 
ua grę pewnych działaczy politycznych. 
, grę, która usiłuje zasłaniać istotę proble- 
_ mów, dotrzemy do istotnych spraw, od- 
: saniemy pośredników między narodem a 
historią i sami rozstrzygniemy w reieren- 

dam ludowym, że to, czego naród polski 
dakonał, jest podstawą naszej przyszłości, 
Że cheeaty żyć w warunkach sprawiedii- 
wej gospodarki, w której kluczowe pozy- 
eje, decydujące o dobrobycie narodu, SĄ 
"właśnie unarodowione, a prywatna inieja- 
tywa działa w tych nowych ramach, nie 
"hamujących osiągnięcia jak największe- 
; go indywidualuego powodzenia. Że chre- 
. my, aby ehłop był prinoprawaym gospo- 
darzem ziemi polskiej, że widzimy przy” 
smdoŚć unsay w zagospodarowaniu ziem 
odzyskanych, w dziesiątkach tysięcy no- 
wych zagród dia chłopów i warsztatów 
pracy dla rohotnika, rzemieślnika, inży- 
niera na ziemi ch do Nisy i Odry i w 
rozwoju miast nad Bałtykiem. Że jeste- 
Ńmy za jednoizbowym parlamentem, to 
znaczy za takim ciałem ustawodawczym, 
które spełnia wolę całego narodu nie na- 
potykając przy tym na opór drugiej izby, 
która -> jak przekonaliśmy się — jest 
- hamuleem postępu. 

Naczelny Komitet Wykonawczy Stron- 
nictwa Ludowego żwraea się do wszyst 
kich chłopów w Polsce z manifestem, któ 
ry wzywa wieś do głosowania za „mirwałe- 
niem zdobyczy Polski Ludowej i zawiera 
_sueroki program rozszerzenia | wzmoe- 

nienia tych zdobyczy, Manifest odpowia- 
da jasno na pytanie, kto jest przeciw, a 
kio za ludem, za narodem, demaskuje po- 
litykę na niby i zwraca się do chłopów 
z polityką na serio. W deeydującym mo- 
menele, 30-go czerwca, prosta, zrozumia- 
ła polityka ta zwycięży na wsi! 


OITIS OZAWY E A ATENEI SABARE EEPE A RCK BORKOWO A CUI GOL LTE E N. AEE CR 
Konferencja rolnicza rozpoczeła swe obrady 


LONDYN. We wtorek rozpoczęła swe o- 
brady w Londynie międzynarodowa konfe- 
rencja producentów rolnych, na którą przy 
byli przedstawiciele 31 państw, Konferen- 
cja, odbywająca się w historycznym gma- 
chu, w którym zebrało się pierwsze Gene- 
rame Zgromadzenie ONZ, obradować bę- 
dzie pod przewodnictwem brytyjskiego mi- 
nisbtrą rolnictwa Williamsa, aż do czasu o- 
bramia -18 państw wy- 


Wszyscy pracujący mogą 
narzekaj 


pi 


Nie 


brytyjskiej marynarce podwodnej. 


sinio delegatów, reszta zaś obsevwatorów, | państwach. (PAP). 
Spółdzielcześć jesi własnością wszysikich pracujących 


— wstąp to spółdzielni — zmień — popraw 


GATE CA LERELSKA 


| ma m = 


de porozumi 
za sę R 2 
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„„„Mimister Byrnes oy 


N ( JORK. Minister James Byrnes | Następni 
którym przedstawił wyniki konferencji pa- | Stanów 
'ryskiej..  — dowań, oraz "Triestu. „Odniosłem wraże- 
„Konferencja paryska — powiedział mi- | nie — powiedział — że po rozwiązamiu pro 
mister Byrnes —- poczyniła znacznie więk- | blemi Triestu możnaby szybko dojść do 
sze postępy, niż przypuszczałem, gdy wy- | porozumienia w sprawie odszkodowań í b. 
stąpiłena z inicjatywą zwolania do Paryża | kolonij włoskich". Minister Byrmos jest 
konferencji 4 ministrów spraw zagramicz- | przekonany, opierając się na oświadcze- 
nych, w celu przygotowania i przyśpiesze- | n'ach Mołotowa, że również sprawa Dode- 
nia konferencji pokojowej. Ministrowie | kanezu nie nastręczy w tym wypadku 
przybyli do Paryża z szczerym zamiarem | większych trudności. _ 
przygotowania konferencji pokojowej. U- 
jawmiły się różnice zdań w wiel gprawach 
zasadniczych, lecz wszyscy zdali sobie spra 
wę z tego, na czym różnice te polegają i 
jaką wagę przywiązują poszczególni mini- 
strowie de rozmaitych kwestyj spornych". 
Minister Byrnes podkreślił, że podstawą 
współpracy międzynarodowej powinna być 
zasada, w myśl której nikt nie może dg- | 
żyć do narzucenia swej woli drugiemu. | przerwa, 


Mydło „JAWA“ i 
Doskonałej iakóści Do nabycia w każdym sklepie 


Lubelskiej Fabryki Mydła. LUBLIN, Przemysłowa 5 
Przedstawiciel: Łitwiński, Lubartowska 8 


| państwami bałkańskimi minister Byrnes 
stwierdził, że doszło do pewnej rozhieżności 
zdań co do kiauzul ekonomicznych. Mimil- 
ster Byrnes podkreślił, że kraje Fiurepy 
centralnej powinny obworzyć swe granice 
dla handlu ze wszystkimi narodami. 


Miniater Byrnes wyraził przekonanie, że 
która nastąpiła w obradach 


„PLON“ 
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Z procesu w Norymbe rdze ERO 


Schacht dopomóg 


UMitlerowi zagarnąć władzę 


NORYMBERGA. „Herman Goering był 
nieobecny na wtorkowym posiedzaniu Fry- 
punału z powodu lekkiej niedyspozycji. | 

Kontynuując szósty dzień z rzędu swe ze | 
mania, b admirał Eryk Raeder oświadczył, 
że w-czasie anglo - niemieckich rokowań 
morskich, które mialy miejsce w grudniu | 
1938 r. w Beriinie, ówczesny brytyjski za- | go dyktatora, gdyby udał się zamach bom- 
stępca sztabu marynarki lord Andrew Cm bowy na Hitlera w lipcu 1944 r. Sevening 
nigham zgodził się, aby Niemcy zbudowali | nazwał Schachta zdrajcą damokracji i pod 
118 łodzi podwódnych w celu dorównania kreślił, że niemieccy socjal-demofaraci do- 
pomogli Schachtowi do otrzymania stano- 
wiska w Banku Rzeszy, Schacht dopoma- 
gat Hitlerowi zagarnąć całą władzę w 


mokratów i członków związków zawodo- 
wych. ; 

Jones: A komunistów ? 

Severing: Taka sama liczba. 

W dalszym ogniu krzyżowych pytań Ka- 
rol Severing zeznał, że Hjarmar Schacht 
stałby się czymś w rodzaju gospodarcze- 


Nasiępnie zeznawał świadek w sprawie 
Raedera, b. S00; raątyczny. poseł do 
Reichstagu 1907—1938, Severing. Zastęp* 


% 
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W krótkim czasie po 15 czerwca de 


ani tę! 3 w| pesyczymi 
nej iej Ho 
oczom W sprawie iko- 


W sprawie traktatów pokojowych Si iara 
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AY 
Nr. LAŁ (350) 


są a 


pri i gigg do Zrew:dowan.a poglądów 
rozmaitych rzędów na fpewnć' problemy. 
Należy żywić nadzieję, że po wznowieniu 
obiad w dniu 15-go czerwca b. r. doj 
dzie w ciągu krótkiego czasu do porozu- 
mienia. Delegacja amerykańska wystąpi z 
wnioskiem o zwołanie konferencji pokojo- 
wej na dzień 1 hib 15 lipca b. r. O ile kon- 
teremcja pokojowa nie zostanie zwołana 
w ciągu bieżącego lata, to Stany Zjędno 
czone będą zmuszone mwrócić się do Gene- 
rainego Zgromadzenia ONZ, które na pod- 
awt. 14 Karty powimno wypowie 
pakajo- 


dnieć się w sprawie traktatów 
wych. c 

„żyjemy na jednyra Świecie, hez wagię- 
du na te, czy te się'nara podoba, czy nie* 
— powiodaiał minister Byrne. Stąd wymi 
ka logicznie zasada niepodzielnego pokoju. 
W przeciwnym wypadku świat może być 
ogarnięty wojną. W walce o pokój, nrmi- 
ster Byrnes cńwiadozył, że należy prowa- 
dzić ofensywę tak, jak prowadzi się ofemsy 
wę w okresie wojny. 

Przechodząc do prwjełctu traktatu poko- 
jowego z Niemcami, minister Bymes po- 
dał do wiadomości, że w mprawie tel 
wystąpił po raz pierwszy na konferencji 
londyńskiej, która się odbyła jesienią ub. 
role. Nastęgmie przedstawił awój projekt 
premierowi Stalinowi w grudniu wb. r. w 
Moskwie. Miniator Byrnes poðkreślit, że 
projakł ten zawiora gwarancje rozbwajenia 
Niemiec, Warunki tratotałat zostały oprao- 
wane w ten sposób, aby uniemożliwić po- 
nowne uzbrojenie Niemiec. Minister Byr- 


-| no oznajmił, że przeciwko projełobowi te- 


mu wysumął minieter Mołotow szereg za- 
strzeżeń. 

Minister Byrnes zakończył swe przemó- 
wienie oświadczeniem, że Stany Aiednocze- 
ne dążą do sprawiadiwago | tewałego ne- 
koin. (PAPY. 


140 wau masaz. 


WORKI PRZECIWMOLOWE 
T. Raczkowski 


Lublin, Narutowieza 52 tel. 33-26 
Prawineja za zaliczeniem pocziowym 
2230 
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ca peo brytyjskiego Elwyn Jones „ 7NR 
iniaeeai IERSZACH = = o csobog i 

ragg enirar zauważył, że w czasie rzą W-KIŁKU' W , f f t thy i 

dów erowakich . sposoby.. dozbrojenia nEn E WA ? 

przestały mieć ch er defer ista| $% NOWY JORK. W dnia 21 maja, podr skich, pochodzących x Warszawy. Po wy- 

ły się pe cą prz owaniem sani? czas gęstej mgły, dwumotorowy samolot | słuchania sprawozdania postanowiono opra- 


Severing: W dniu 30 stycznia 1933 r. 

Jones: Świadek uświadomił sobie, że od 
dnia dojścia do władzy hitlerowcy mieli 
zamiar użyć siły, żeby osiągnąć swe cele 


ianę 
derzając w ścianę 
osób, znajdujących 


polityczne ? jedna kobieta 
Severing: Bylem przekonany o tym, że| © BUDAPESZT. Na Węgrzech pant 
arain, s | emó ameer arnage. przewrotu. Aresztowano 25 
araar pa me ea e E osób. W czasie przesłuchania wyszło na 


kratyczmej zostało zamordowanych w obo- 
zach koncentracyjnych w czasie, gdy Go0e- 
ring był szefem gestapo? 

Severing: Co najmniej 1.500 socjal-de- 


jaw, że utrzymywali oni kontakt z prawym 
skrzydłem partii drobnych rolników. 


ębiorstwach pracujących nad 
zużytkowaniem energii atomowej. 
dn. 21 bm. roz- 


poczęły się w Paryżu obrady europejskiej 


rozpatrzy 

Europie na najbliższe 
być ze wszystkich państw, należących do | 12 miiący: Na konferencję przybyli przed 
ONZ. Puzewodniczący narodowego związ | stawiciele narodów. 

ku farmerów Wielkiej Brytanii Turner | < Æ NOWY JORK. W kinie „Staniey Shea 
oświkdczył, "że ograniczenie państw, zapro- toranw Pea” 
szonych do tych, w których istnieją zrze- 

szeńia rolników, przyczyni się do 
dzenia ruchu organizacyjnego W 


gdyż na konferencje zostali dopuszczeni 
tylko delegaci tych krajów, w których rol- 


| FELIK 
rządzić spółdziełczością 8 AU zę 


R 2 


Zakład Optyczny 
SHROŁOWINSK 
Lublin, Staszica 2 tel. 17-12 

Poleca okulary przeciwsłoneczne ochronne w dużym wyborze. 


cować plany udzielenią pomocy finansowej 
przy odbudowie Warszawy. 


$ NOWY JORK, Uniwersytet w Denver 
przeprowadził ankietę w Stanach Zjedno- 
czonych, z które jwynika, iż 70 proc, Ame- 
Tykan jest zdania, iż fabrykacja bomby a- 
tomowej powinna być zabroniona na całym 
świecie. 


% RZYM. Podczas przemówienia, wygło- 
szonego w stolicy Sardynii Cagliari, pre- 
mier włoski de Gaspari wysunął myśl, aby 
okręty włoskie, których Włochy mają być 
pozbawione na mocy traktatu pokojowego, 
zostały przekazane Organizacji Narodów 
Zjednoczonych dla zapoczątkowania floty 
międzynarodowej, mającej roztoczyć opie- 
kę nad morzami, 

% MOSKWA. W najbliższym czasie na 
radzieckich liniach kolejowych zaczną kur- 
sować nowe pociągi - expressy m silnikami 
Diesla. Przypominać one będą przedwojen- 
ną lux - torpedę Warszawa — Łódź, z tą 
różnicą, że składać się będą nie z jednego, 
lecz z trzech olbrzymich wagonów o linii 
aerodyńamicznej. 


% NOWY JORK, Prezydent Truman wy- 
dał rozporządzenie o objęciu przez rząd 
Stanów Zjednoczonych kontroli nad kypat- 
niami węgła, s 


2205 
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Instrukcja Nr. 8 


„ Ww Sprawie przeprowadzenia głosowania ludowego żołnierzy Wojska Palskiago 
i Korpusu Bezpieczeństwa Wewnętrznego 


jczeniem obwodu, w którym mają R 
głos w dniu 30.6.46 r. otrzymać od przewod. | 


© Caem. umożliwienia żomierzom Woiska 
Mskiegó i Korpusu Bezpieczeństwa Wew- | 
£gtrzmego wzięcia udziału w głosowaniu lu-. 
'dowym, przy uwzględnieniu intoresów ob- 

tonności państwa, zarządzam w przysto- 
gSowaniu przepisów ustaw o przeprowadze- 
nin głosowania Jndowego do  poszezegól- 
nych warunków służby wojskowej, co na- 

stęcuje: 

1) W każdym okręgu głosowania Tido- 
Wego wydziela się obwody. głosowania dla 
żomierzy W.P. i KBW. 

* 2) Obwód głosowania dła seee ticzy 
najwyżej 3.000 żołnierzy. 

„ 8) Podział okręgu głosowania na obwo- 
dy głosowania dla żołnierzy dokonują wła- 
ściwe władze wojskowe. 

4) Żołnierzy W.P. i K.B.W. nie wciąga 
ję do powszechnych obwodowych spisów 
głosowania ludowego. Spisy żolnierzy, u- 
mawnionych 'do' głosowania, oddzielnie w 
tażdym obwodzie głosowania dla żołnierzy, 
sporządza w trzech egzemplarzach do dnia 
30.5.46 r. właściwe dowództwo“ wojskowe, 
zgodnie z art..4 p. I ustawy o Przeprowa= 
izeniu Głosowania Ludowego. Z 

5) Każdy Żołnierz, uprawniony do gło- 
sowdnia, będzie wciągnięty do spisu zgod- 
nie z Ea ewindencyjnymi właściwej 
jetnostki' wojskowej. 

6) żołnierze W.P. i K.B.W,, którzy w 
dm'i 30.6.46 r. znajdować się będą na mocy 
delegacji służbowej, lub w wykonaniu: o- 
bowiązków służbowych, poza obwodem gt0- 
sowania, gdzie figurują w spisach upri.w- 
mionych do głosowania, winni przed opusz- 
TEDES AARAA i RAA IGO ZS DE PDU PRZEMOC 


Stypendia zagraniczne 
~ dla studentów polskich 


Ministerstwo Oświaty zawiadomione z0- 
stało o ufundowaniu przez państwa zaprzy- 
Jaźnione szeregu stypendiów dla, słuchaczy 
wyższych szkół akademickich w` Polsce, 
które mają umożliwić kształcenie się pol- 


skiej młodzieży w zagranicznych ołacdkach 


kowy' z 
RR": innymi rząd francuski skańżde- 
wał okolo 100 stypendiów w wysokości 
4.000 franków miesięcznie, 

Stany Zjednoczone  przysłały zaprosze- 
nie dła 100 studentów i młodych naukow- 
ców, rastrzegając sobie, iż chodzi tu o kan- 
dyditćw doskonale władających językiem 
wyżej kim, z co najmniej dwułetnimi stu- 

mi 

"Uztwerzytct » w Kopenhadze aoa LOMA 
825 miejse w swych pracowniach i tabo- 
ratuciach naukowych. Kosata przejazdu ma 
poni dié Rząd Polski, natomiast kosztą po- 
h RAS naszych akademilrów w Danii —- rząd 

Na „*aproszonie Uni. Jerwytetu w Bazylei, 
„4. -cestwo Oświaty wysyła tam 5 studen 
(OZ noskich, którzy korzystać będą ze wy 
peniiów szwajeerakich, 


mar naas 


MARIA MALISZEWSKA | 


KRIETA E 


niczącego Komisji obwóđowej głosowania | 
dla żołnierzy, zaświadczenie, stwierdzające, , 


że zostali wciągnięci do spisu osób, upraw- | 


nionych do głosowania w danym obwodzie | 
1 że w dniu 30.6.46 r. uprawnieni śą do 


oddania głosu w obwodzie głosowania, w 


którym znajdą się w dniu 30.6.46 r. ` ed- 
nocześnie z wydaniem takiego zaświadcze- 
nia należy osobę, której zaświadczenie to 
dotyczy, skreślić ze spisu osób, uprawnio- 
nych do Z. w danym obwodzie, © 


Terroryści z pod A „O.P.“ 


przed Sądem Wojskowym w Warszawie 


W dniu dzisiejszym rozpoczął się przed ; 
Wojskowym Sądem Okręgu Warszawskie: | 
go proces 13 członków organizacji wywro-| 
towych „O. P.“ i „N. S. Z“. Na ławie © 
skarżonych zasiedli: Antoni Symonowicz, | 
'Tadeusz Linowski, Andrzej Zaorski, Zdzi- | 
sław Sadowski, Olgierd  Guttakowski, 
Zdzisław Romański, Jerzy Regulski, 
erzy Kasprzak, Czesław _ Dziak, —Ta- 
deusz Jezierski, Saturnin Sowiński, Boh- 
dan Masłowski oraz Stefan Pietrzak, wszy 
scy oskarżeni o przynależność do weme: 
nionych wyżej alnych organizacji, | 
mających na cełu obalenie istniejacego, de- 
mokratycznego ustroju Państwa Polskiego. | 
Czyny przestępne oskarżonych przewidzia- | 
ne są w art. 1 Dekretu o ochronie Pańs | 
stwa. Powołany przepis prawa głosi: „Kto 
zakłada związek, mający na celu obalenie 
demokratycznego ustroju Państwa Polskie- 
go, albo kto w takim związku bierze udział, 
kieruje nim, dostarcza mu broni, lub udzie- 
la mu innej pomocy podlega karze więzie- 
nia, lub karze śmierci". 

Jak wynika z aktu oskarżenia, tzw. ,Or- 
ganizacja Polska“, utworzona jeszcze w r. 
1934, jednoczyła w swych szeregach naj- 
bardziej (sę ZO 
rodowej Demokracji“, 


dawnej „Na- 
tając równo- 
ozynaśki 


z dztataczawmi 4 przy eńym 
rołę pośrednika obn grupami 0- 
degrał wówczas płk. Anders, 


W okresie okupacji „O. P.* przejawiała 
dużą aktywność, wywierając wpływ na 
działalność całego szeregu organizacji podr 
ziemnych, jak np. „Związek jaszczurowy*, 
„Obóz Narodowy”; s „SON* i 
NSZ“, przy czym ta ostatnia, mająca cha- 
rakter organizacji. wojskowej, została u- 
tworzona właśnie przez „QP“, Szeregi 
NSZ były wydatnie zasilane również i 
przez „Obóz aradowy”. 

Fakt w y wiełu ogniw NSZ NSZ Az 0- 
kaipamtem, jak również zbrojne zwalczanie 
pezez NSZ oddziałów Armii ludowej, Gwar | 
dłi Ludowej, a niekiedy | AK, udowodnio- 
ny zostal szeregiem rozpraw sądowych. 

s JOP“ i kierowane przez nią NSZ zaję-, 
ły zdecydowanie wrogie stonyiko moe 


12) 


ając po drodze: 


czym należy uczynić wzmiankę w zaśwład- 
czeńiu. Na podstawie otrzymanego zaświad 


i państwową. Organizacje te obrały metodę 


| dzie przeżywał dni, 


i W dniach 8, 9 i 10 czerwca odbędzie się| 


Fak Więcek T 1 sztuki p ad 


— Już idę, proszę pani dziedziczki! 


uizysiko S.) thaaWiA.., 
terę leż trzeba odnowić 
ASTON 
a oństomić 
an eżą ! mindz, „ie: yette: 
czenia dana osobą ma prawo głosować w; 
obwodzie, w którym znajdzie stę w dniu | KR 
30.6.46 r. w związku z delegacją ałużbową 
Należy ją po zgłoszeniu się do lokalu ob 
wodowej komisji głosowania wciągnąć dc- 
datkowo do spisu głównego i załączyć za- | 
razem do spisu przedstawione przez tę 080 
bę zaświadczenia, o których wyżej mowa. 
Generalny Komisarz 
Głosowania Ludowego 
SŁ w. Barcikowski. 


pen Czerwona 
przekazuje konie dla rolników 


Wojskowe władze radzieckie - przekaza- 
ły ostatnio ńa terenie Województwa Za- 
chodnio - Pomorskiego 500 koni dla pe- 
działu pomiędzy rolników. Podziasem zaję- 
ły się kierownicze czynniki akcji: siewnej, 
rozprowadzając natychmiast otrzymane ko- 
nie po powiatach i gminach. W. pierwszym. 
rzędzie uwzględnieni zostali osadnicy woj- 
skowi posiadający większe rodziny. (PAP) 


W Opolu odbyła się konferencja, poświę= 
cona sprawom siewnym, przy udziale spe- 
cjalnej komisji KRN. Konferencja stwie 
dziła pomyślny przebieg akcji siewnej. 

Jednostki wojskowe Dowództwa Okr, Lu 


i „N.S.Z.* 


no wobec Tymczasowego Rządu R. P, jak 
i Rządu Jedności Narodowej, szkalując go 
i inspirując wywrotową działalność anty; 


działania, polegającą na opanowywaniu po- 
szczególnych terenów życia politycznego, 
, społecznego i gospodarczego, celem uzyska- 
lnia na terenach tych stanowisk kierowni- 
czych,-które byłyby następnie wykorzysty- 
ane dla destrukcyjnej roboty. Rodzimi fa- | pęlskiego wydajnie pomagają w przepro” 
yści sięgali również i do młodzieży: aka- | wadzeniu akcji siewnej. Do dn. 10.5 rb. 150 
mickiej, gdyż — jak wskazują dane aktu żołnierzy, mając do dyspozycji 170 koni 
, oskarżenia- w lipcu 1945 r. członek LOP“! ząorato i zabronowało ponad 600 ha ziemi, 
losk. Antoni Szymonowicz zorganizował sek | Zasiano zbożem 206 ha, zasadzono ziemnia» 
cję akademicką „OP%.- Dla przeprowadze: , kami 402 ha. Pomoc wojska obejmuje prze 
ywrólówych” akcji wykorzystano m. | de wszystkim powiaty południowe i wscho<ł 
in, trudności eodziennego życia akademic- nie. 
kiego, prowadząc przygotowania do orężnoj ji 
wałki z demokratycznym ustrojem | groma 
dząc w tym celu broń palną, 
Po odczytaniu aktu oskarżenia Sąd przy 
stąpił do przesłuchania oskarżonych, 
(PAP) l 


Pian akeji siewnej w powiena ryonie- 
kim, obejmujący obsianie około 22.000 c"! 
został prawie w 100 proe. wykonany. 

powiecie niemodlińskim, _„ dzięki e Mah 
| pomocy jednostek wojskowych obsiano 70 
proc. obszaru. Akcja trwa w dalszym cig’ 


e 


Dni kultu ry olskiej 


na Ziemiach Zae nieh 


W nabliższych tygodniach Wrocław bs- | tzw. Stuletniej (posiadającej 30.000 iniejac), 
będące świadectwem | zabawy ludowe etc. 

niezaprzeczalnej polskości Śląska raaj W ramach Zjazdu odbędzie się m, in. 
wspólnoty Ziem Odzyskanych z Macierzą. | uroczyste otwarcie Tow. Naukowego Wro- 
cławskiego, Na Uniwerwytecie zaś -—- od 
słonięcie tablicy, upamiętniającej piękny: 
czyn. robotników huty szklanej w Wałbrzy- 
by zaopa- 


we Wrocławiu Zjazd Kultury Polskiej na | 
Ziemiach Zachodnich, organizowany z ini- 
cjatywy rektoratu Uniwersytetu i Politech- | R: którzy opodatkowali się, 
niki wrocławskiej, w związku z uroczyste | trzyć uczełnię w szyby. (PAP) 
ściami inauguracyjnymi tych obydwu WYŻ: | wazwnaseśksssmsucieeyeei wiska n si 
ioin E E E EN ćdziesiąt Ta? pracy zawodo vej w mia- 

s lalarguranji > przewidywane": jest] EROGO, Moskwie, Łodzi, Warszawie, 
i Lublinie, Duże doświadczenie iacuowę |. 
daje gwarancję należytego wy ykonania fo- 
togrofif indywidualnej, grip. owej, archi- 
tektrry — portrstówy. Oraz przyjme emy 
fotogratie dia pomatkówowiecz varwałych 
wypalanych na orcglanieri y A ańtujomy 

t wałość fojograt 


w Firmie LABWIK RARTWIG a Ra 2 


JANE wśród nich. <przedstawi-| 
R: naukowego | kufitrelno - arty-| 
stycznęgo oraz licznych grup robotniczych 
z całego kraju = | 
Program Zjazdu Kultury ace kosy 
reg zebrań naukowych, literackich, piwer- j 
cje wystawy Sztuki, przedstawienia trzech 
tedtrów, festival sztuki w ołbrzywiej haliit 


Ale myslami była cała przy koniach. Na widok prze: 
biegajżcej właśnie, pięknej klaczy “© 0 małej zg abmej 
główce i nerwowych nogach, uśmiechnęła się z zado* 


„BYLE po WIOSNY* 


Na pódwórzu dworskim w łaskowie dzwoniego wła- 
śnie na południe. Dzwonek, zawieszony wysoko, roze 
kołysał się na' wietrze *wiosennym, zawiadąniając ku- 
dzi że czas przerwać pracę. < 

Z szeroko otwartych drzwi obory wraz z cieplym 
zapachem krów wyszły dziewczyny, dźwigając wiadra 
z pieniącym się mlekiem. Chichotały, szturchając się 
łokciami i pokazująć sobie, jakt to wysoki praktykant 
zamiasi po tym, jak-upilnował udoja, pójść do dworu 
be obiad, stoi i skręca papierosika, zerka w 

też dójka Cześka prędko będzie wolna. 

Karhowy wielkim Kluezem, wyjętym z olbrzymie 
‘g0, przewiązanego rzemieniem ' pęka zamykał drewnia- 
ne więrzeje śpiehłerza. Spieszył się bardzo, bo młoda 
iona była PRZ i nie Sammet jak mię spóźniał 
na abiat: © © 
Nagle, ponad tym -tożównikiec ludzkim, spieszącym 
się i roześmianym, rozległ się kobiecy, = jak gdyby 

(yakucznie tubałny głos pyi wok 
— Wiadysłaaawiel 
/Karbowy obejrzał się szybko. Dójki: jak spłoszone, 


pobiegły szybciej ku ayare; aż mleko zakolebało się (nych jasnych główkach i mówiła, machinalnie Ea 


w wiadrach. 


1 


« 


w bok, KŻ 
biont koron$ cieimnych warkoczy. 
` Jej duża, ogorzała od 
słońca 


W gorłiwości swej wymawiał to zdanie tak szybko, 
że połykał połowę liter i hrzmiało to: „oan. pani azicz- 
ki“. Dzwoniąc kluczami, szedł ku stajniom! 


Dziedziczka Iza Repnicka stała przy stajn! i mważ- 
nym wzrokiem śjedziła konie, klóre już napojone i u- 
wolnione przez fornali z uprzęży szybkim kłusem wpa- 
dały w szeroko otwarte wróła stajenne. 


Wysoka, o kształtach dobrze rozwiniętej Junony. w 
męskich. butach- znakomicie wyczyszczonych -ìi obci- 
słych bryczesach, w krótkim, szeroko : w ten ciepły 
wiosenny dzień rozchyłonym na piersiach kożuszku, 
dumnie trzymała głowę bez żadnego mow, ozdo- 


pierwszego ać 

twarz wyrażała w iej chwili, gdy pafrzęła na 
kołyswące się w biegu lśniące zady koni, xainieresowa- 
nie i zach Niedbałym  ruehem odpowiadała ma 
ukłony | którzy mijak ją, spiesząc na obiad. Rów- ! 
nie niedbałym ruchem przeciągała dłonią po jasnych 
główkach dziećł fornalskich, gdy mijając ją, na wez- 
wanie matek: „Pocałuj w rękę panią dziedziczkę“ po- 
chylały się do jej dłoni. Przesuwała ręką po zwichrzó* 


— Bądźcie zdrowi, bądźcie adzowil 


| 


wołeniem. Była tò jej ulubiona %asztanka, przedmiot 
dumy i zachwytu. Właśnie z drzwi stajni wyszedł for 
nal- Józef, główny słangret dworski. Kasztanka * była 
„jego klacz%. Tzu Repnieka zaczepiła go: w. 

= Jak tam kasztanka? — spytała. — Nie zmę”wy ła 
się zanadto? 


= Zachowaj Boże, pani dziedziczko! Jnż ja ji pi. 
nuję jak córki rądzonej. 
— To dobrze, mój Józefie, to bardzo dobrze. Myślę 
że już niedługo, najwyżej ze dwa Hej A 
prawda? 
Klacz była na ożrchieniu i Józef, siary praktyk są- 
dził, że nie nasłąpi to wcześniej, jak zu mivsiąc, ałe 
znał dobrze słabość dziedziczki: wiedział, Że nie nale- 
ży jej przeczyć, gdy wydaje wyroki w sprawach kon- 
skieh. "Te_też roześmiał się szeroko 1 powiedział. 

— Chyba se dwa iygodmie. Pani dziedziczka la się 
aura na koniach. - 8 
Tza zrobiła skromną minę. Trzymaną w ręku szpie* 
rutą uderzyła się po błyszczących butach. Czuła w tej 
chwiti w sobie dziedzica. Jej ambieją było w niczym 
nie nsiępować mężczyznom, a zwłaszcza sqsiadom, Lu 


"Dalszy gh nu sir. S-€3). 
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w duszy iudzkiej. Trzy zawody, będące po- 
wsłanmiema, oparie na najwyższej żyodkiwa- 
501 dla udzi i na na jętębazyśńi uspotecznie- 
nia włórógo potłzebują | już - w: minach 
swye oodziennych, zwykłych czynności €a- 
wadowych. To: kapłan, lekarz, nawozycie. 
Każdy, kte kiedykołwiek zebłonął się bhi- 
żaj z ohoryma, wię, We zależy od postawy 
wowaętrznej lekarza, jak sugestywnie i pa 
bwizająco działa jego życziiwość i sita 
poychiozna na chorego, KMóż z naa nie wie, 
jak wstrząsający wpływ mogą mieć słowa 
kaplana na cały orgamiam ostowieka, jak 
daleko zdrowie qusay- działa na uzaówowie- 
nie ciała, jak dateoce mwydenie jest reguła- 


„Nięcej: 


Wy =P 


den mężczyzna. Zaś ce do mężczyzn wy- 
chowawców, ta życzyłabym kańdej dyrek 
torce talentu pedagogicznego, umiejętno- 
śel wychawawczych byłego dyrektora se- 
| minarauń żeńskiego P., Szwarczyłom. 
Wracam jednak do problemu ogólnego. 
Z tego, 60 już powiedziałam, praca nan- 
czyciela jest pracą na długiej fali. Nie- 
rex czóka się na wywik pracy wychowaw- 
|jczej rok, dwa i brzy, hodujemy embrion 
| piękna, dobra i prawdy w duszy dziecka 
| mozolnie, i dia oka niewidocznie. Dlatego 
| rzeczą władz sakolnych jest szanować in- 
 dywiduwainość nawe. , klimat jego od- 
daiaływania, subtekłość jego "Warsztatu 


torem wewnętrznym. człowieka, islotą rów | | sady modycznoj: primum wow nocere: 
nogragi. jego poychołizycznej, A prada RAU | piezwawa nie naaakodrić, Jesti nauczyciel że, potrzebuje spokoju. Potrzebuje też by- 


czycieła? Terenem jogo pracy zawodowej 
josł dusza ludzka, w okresie najwrażłiw- 
szym i najbardziej zdumiewającym daie- 
ciństwa 1 młodzieńczości, Nauczwycied z pa- 
wołamia, który kocha zawód swój i mis- 
dzież, ite% nieraz pónosi trudu, obmyśtając 
pracę wychowawcza, ileż przeżywa agrv- 
zółty, gdy młodzież nie idzie drogą właści- 
wą, Heż doznaje niewystowionej radości, w 
mi gdy posiew wschodzi i wychowanie da- 
je wyniki pożądane. Włośnie wychowanie. 


Szkoła bowiem wychowiuje wszystkie wła-” 


dze człowieka: mózg, wolę, aprawność fi- 
zyczną, Nie rozumiem hasła, które wysń- 
wa na pian pieywszy:, celaspoznawoze miko- 
lv. Naułcą taleska zależna jest bardzo od 
bodźców mczuciowych, odpowiednia postas 
wą wównętrzna ucznia uetówośnia wyniki 
jego pwacy umysłowej, mózg nie jes czyraś 
oderwanym od całokształtu organini 
człowieka. Realizacja takiego hasła mogła 
by spowodować nawet pawne zwywodwie- 
nie, spaczenie midodatoży. Saikola wycho- 
wać winna silnego ozłowiska: sinago mo: 
realnie, umysłowo i fizycamie. Nauczyciel = 
Pars działa -całą swą. osobowością, 
siad: jakże wielka ciąży na nim odpowie- 
dęialność, dała nie tylca przez te, 0a mé 
wd, tjak mówi, nie 1 jak pośtępuje. Musi 
bèz przerwy kśzlałcić się 1 dogtzonąkić, a= 
ZOWAGE aluażyć radą 1 pomocą ratodage- 


Jost jednak śoiślejsza ia 


EL 


szacun. 


tła pracowników oświaty 
Mo RF» ki ohłopięcej, czy młodzieńczęj niż nieje- 


| Pracy i przestrzegać starej, antycznej, za- i 


v 
E vii a] a > 
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upiera się przy swoim pomyśle, jeśli na- 
wet wykazuje nadmiar inicjatywy = nie 
łamać, nie zabraniać, sam dojdzie do umia 
ru, a można go zniechęcić, raz na zawsze. 
Cóż sakole po manek/nach i niewolnikach, 
spełniających swe prace -zawodowe bist- 
mie, bezdusznie? Przewodnikiem naładzie- 
ży może być tylko człowiek żywy, o peł- 
nym życiu wewnętrznym. 

Poza. sakołą nauczyciel ma prawo do 
życia takiego, jakie odpowiada jego zaim- 
teresowanieom, lub temperamentowi spote- 
czmemu, ale tu od władz szkolnych załeż- 
ny być nie może. Czego my, nauczyciele, 
mamy prawo domagać się od administra- 
cji szkolnej? Zaufania, szacunku i rzetsł- 
nej oceny. Nauczyciel w atmosferze po- 
| dejruenia, plotki, dobrze pracować nie mo- 


Bni; nie pobłażłiwej, lecz rzetelnej, su 
rowej,„oceny, fachowej i sprawiedliwej 

w ogóle. "przede wszystkim - Żżyczliiroą i 
dobrej woli ze strony czynników at mA 
tywnych, więcej „ożzcze,, niż butów 
ności, Zawód nauczycielski jest porywa- 
jący, zachwyca i daja moc zadowolenia 2- 
raz głębokiej radości. Myślę, że żadea 
prawdziwy nauczyciel nie opuści swego za 


wodu ze względów materialnych. Jeśli zań ’ 


faktem jest, że wiełu nauczycieli, właś- 
nie wartościowych, albo już optageza kia- 
dry zawodowe, albọ nosi się m: tekim ad- 
miaram, te ten objaw stanowome tie jes 
da państwa zdrowy. 

Wybkaztałcenie, doświadczenie 1 tatenń 
nawozycieła jest kapitałem państwa. Jaški 
państwa nie jest w stanie zapawnić w tej 
chwili nauczycielowi manie egzystencji, 
niecháe przynajmniej zapewni mu jak naj- 
lape warunki psychicano, apokoju, życzii 
wości, opieki, aby mógł spaniać radnónie 
to, ca jesi jego nadaniem troaiokisvie her- 
dować dusza młodoge pokolenia. 

Br. Jumma Płimozyńska, 


Nauczyciel a proces wychowania 


Znamienny głos wielkiego pedagoga 


W duiach od 5 da €-gą maja b. r. ed-| 
byż się w Lublinie Zjacd Ucawiów i U- 
czenmć II-gich Klas Lieceów Pedagogi- 
ocznych Okręgu Lubelskiego. W ra- 
mach prac Zjazdu wygłoszono kilka re- 
feratów (kryzys szkoły i nawczyc'eła— 
suaocenie pooladawości w nauczaniu — 
wieś jako teren pracy Naucz dzą — 
wpływ wojny Na ACZ siecha — 
at nauczyciela wycho -— Mickie- 
wigz na 


m 
~ 


u POSAY? Po sieje 
m 2.4 48, m stat się dla 
wszys kich daiola Zjazdu i zapro- 
HONYCh na jego Glwavcie gości, wykład 
proj. Uniwersytetu dr. Mieczysława Ziem 
newiczą ua temat: „Nauczyciel a proces 
wychawania'. Znakomitą Y nas% 


| 


smaw szkolwych, polskieh i onóboświa- 

towych powieduiał m. in.: 

„Rolą nauczyciela w procesie wychawa- 
nia nie zajmowano się dotąd woale, Przyj- 
mowaia jego iatnienie w wychowaniu ja- 
koda tad BAHR przez się zrozwwaiały, ale ar. 


Brakuje mam nauczycieli 


katalonia kandydatów do zawodu gaun- 
czycielskiego oraz dokształcania nauczycie 
u szkół powwocłmych. W zjeździe wzięli 
udział wszyscy naczelnicy i wizytatoro- 
wie Wydziałów Kształcenia Nategycieli. 
Zagadnienie przygotowania kadr nauczy 
cieleiedch w Połsęe należy do kapitalnych 
zagadnień państwa demakratyeznego. Śpra 
wy wpowazwchnienia oświaty i kultury. będ, 
peep tae wtedy stać się reałnymi osiq- 
: gnięciami, kiedy znajdą się ludzie, którzy 
w bezpośrednim zetknięciu się z szeroki- 


wychowania niż lekcja. Test nią opieka jed | mi warstwami ludowymi przemienia sło- 


nego nauczyciela nad zespołem uczniów — 


wą w czyn. Do tego w pierwszym rzędzie 


kiasa. Polega ona, jak sądzę, na wzięciu | powołani są nawczyciełe szkół  powszach- 


odpowiedziałności zm wievwunek rozwoju tem 
go zespolu. Wychowawstwo jest duszą 
sałoły. Ostatulo zaczęły się w „sterach 
sakolnych szerzyć sugesties jakoby w mę- 
skich szkołach kobiety, a w żeńskich meá- 

ozyźni nie powinni być wychowawcami, Wy 
daje mi aig, że te „wasstości wąwnętnane 
wychowawcy, a nie płoć decydować winny 
* przydatności zawodowej, "Talent orgni- 
zacyjny, dydaktyczny, wychowawczy są da- 
rami natury, która w różny: sposó. ror- 
duchy awe daty. A w ten sposób skanyw. 
mié można niejedną metemą wychowaw- 

ozynię, która imtnicją i głebobim amysłowa 
macierzyńskim wnikliwiej trafi da paychi- 


nych. Warunkiem gkuteczności ich pracy 
jest jamak dobre przygotowanie do za- 
wodu. Tywczasem trudności życia powo- 
jemnpego oraz niska stopa życiowa pra- 
oowników oświatawych nie sprzyjają dapły 
wowi Kapiyi do mano „nawesgeiel 
sliego. 

Pp pA Ea SE i. „broję. «R  podagociozaych | 
w zaiwodzie naiczycielękim grozi poważ- 


prócz wskazań, których mu udziełiłą nau- 
ka o wychowaniu, nikt nie anałizowat pra- 
cy i wpływu nawczycieła. Nie zdziwi to, 
gdy uprzytomnimy sobie, Że i dziecko ja- 


. 


| nie zastały spełnione, iatis geaciyków 
[> uw rat Sari p ERA 
podstawę wychowania, Więkagy nacisk dota 


die sę mowt na- czydnniki mi ochaw lwa 
ko przedmiot wychowania zostało odkryte | więc wpływy zownątrzne, którym pogypi- 


dopiere w KX wieku, gdy powstala psy- suje 


i} 


wię twórczą moc kiórowanią wycho- 


chołogia doświadczałna, rozwojowa i iu- ; wania ku iym ideałom, ltóre prawodaw- 


je. | dywsdhialna. Odkrycie nauczyciela nastę. | 
dA oba acn. odbyło | puje jeszcze później, dopiero w trzecim czynnikiem, który może organieować | lo 
się kitka o, Po? w miej- | daiewątku bieżącego wieku powstaje- pienw pewnego stopnia modyfikować 


sea paycholagia i  typołogia nanczycieła. 
Spekułatywna pedagogika interesowala się 
| tylko celami i środkami do realizacji iden- 
bu wychowawczego wiodącymi. Gdy obok 
kościoła państwo i społeczeństwe wystąpi- 
ły jako czynniki zainteresowane, gdy pow 
stawały nowe cele wychowania, wysBwa- 
ne przez biologię, państwo, społeczeństwo 
i prądy filozafiezmo - kuśturałne, osoba 
nauczyciela uabrata większego maozenią. 
Nadzieje związane „x romwojem gemetyki 


| 


7, w) W 


ot nie montati sig + powodu wenu 


tacji kandydatów na kursy podneogioz: :e 
według następujących zasad: i 


1) na 3-miesięczny wstępny lwa pe< 
ES 


dagogiczny przyjmować się. 
wentów liceów wszysńikich typów 
nieniem bózpłatnej nauki i jak najdalej 
idących wig w maa f zy std 
wanit 


2): ah Kamiatókiey aileag itt PA 


koniee kwietnia Zjez 
- Zakładów Ksztatienih 
„| Nauczycieli i z wów Bn a na 


e 


nými, głębokimi. konseiwencjami w skali] Niepalożnie jednak, od czynności. władz 


ozólwopaństwowej w zakresie roapowgze- | 


chmienia i podtegpmania poziomu OŚWIMY 
wśród szerokich mas „ra pal- 


4 x 


Rarim maacza wód "odci | nawęcha , ame- | waoamaiane kurwy, 


szkoluych w tej dziedzinie obow'ązkiera o- 
„bywatelekimą leażdego , światiego Polaka 
| jest branio udziału w tej akcji przez skie-. 
ię rowanie odpowiednich kwamdydalów na 


i (0). 


tę akcję Í nadać jej jegnolity iero- | 


cy wysuwają. Nauczyciel jest więc tym 


wpływy 
zewa-wychowawoze, A wpływ śwedow sa 
„p eż na naślądowamiu | sie migost rne 
nej, Ra wytwarzaniu nawyków | na Sm- 
ANO przeżywania faktów srode”. 


| ak 


ze kontroli wpływów wytrysk a ma 
apełnić nauczyciel, tym bacdniej, że «w- 
wszechne nauczamie stabo się konieczn +- 
ścią i warunkiem ialnionia społeczeńsi wą 
Stan nauczycielski dówiga się sama i zak 
muje coraz silniejsze stanowisko w życia 
społecznym nie tyłka przen swartą a 


w; dny organizacje, sje | przes, pooeuoie 


ności swego zademia. > 

"Na czym polega wpływ natozyciela na 
Ei paplocko? Władza jego poc hodzi z sugestii 
* | spełecznej, Włóra wsnaje oii smoły 
od. wielu. pokoleń. Daiecke widmi pod woły 
wem tej sugestii w nauozycieła ideał wia 

- meraltości, - życzliwości, 
też attorytet  naniczyc: da 
autorytetowi rodziców. Mądry nattozycioł 
nie -zawiedaie zaufania. dziecka, będzie 
strzegł się przed niesprawiedłiwością i za- 
ły niż R Baa i kary, będzi» przyjacielem 
dziecka, przedstawicielesa tej idei, którę 
| głosi Zadanie niemmiernie trudne do ı y- 
konania, aie podoła mu nauczyciel, k:óry 
naprawdę dziecko kocha, który wierz? * 
ideały przem. siebie głoamone. Nie noże 
być jedmostronny w swych poczynaniach, 
musi wamać dziecka i docenić jego owho- 
| wość! Msi pasniętać, że on jeg. — cny 
chce, osy nie chce =a niejednokrotnie de= 
E OREU czynnikiem na wyrobiemie w» 
do naus 


Każe, de społeczeństwa i państwa. 


nif W okresie powojennym znaczenie nat 


| ezycieła musi jeancze waróść, gdyż nadzie- 
|je- odrodzenia świate, stworwenia : now gó. 
| człowieka związane są x wychowamióm i. 
| tyłko przea wychowanie ore być wrze- 
1 ezywiatadone.* HEt j 
Wykład mraf. Biowepwieto wywar ua 
słuchaczich tak silne wrażenie, ià ośtyiid- 
czyli eu, że „wszelkie araby dyskusji by- 
hoy wobec posiomu wikładu vtpełnie chy 
| biano“, i Zemiest dyskusji ureedzono Proje 1 
sorowi ser deozna owatjg, lp. 


s 
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URZETA LUBEUSKĄ 


Dość ofiar wojny — po wojnie! 
1 zabity chłopak i 4 rannych w ciągu kilku dni 


sred więc do wiego, chcąc się przekonać. 
co, nułodswy brat robi, W tym momencie 
nastąpiła eksplozja trzymanego rwie 11- 
łotniego chłoncoa granatu, zatdjając chłopca 
na miejscow, way raniąc jego starszego bra 


Wojną skończyła się pwet ret*em, jed 
ualsże często zdarzają się fakty, nie pozwa 
iające o niej zapomnieć. Wojna dziś jesz- 
czą pociąga krwawe, ofiary, Sziak wojen- 
ny zmaczony jest nietylko gruzami i zgłt- 


szczami, znaczy go również. porozraicana | ta Józefa, 


Czy wabee 


aodcią usuwa miny — te zasadzki niemiea 


mość siatków, jakie za sobą podąga hA- 
wiemie się granatem, czy mnym materiz- 
tem wybuchowym. 

Poniżej podajemy kilka faktów, posia- 
dających swą własną, okrutną wymowę. 
Należy przy tym zaznaczyć, że wszystkie 

“te wypadki miały miejsce w ciągu kilku 
ostatnich dni, a więc podobnych faltów 
jast znacznie więcej, są dziesiątia i setki, 
zwłaszcza na prowincji. 

Mazurek Mieczysław, rolnik ze wsi H 

TRAWNIKI GM. JANZCZÓW 

"idąc a domu na stację analañ na polu me- 

iałowe pudełko, wyglądem swym . proypo- 


go 4 w momencie, gdy chciał go otworzyć 
nastąpił wybuch. Masurkowi wwało pa- 
lee 4 ogólnie pokaleczyło. 
Trvej chłopcy ze wsi i 
BIAŁKA, POW. WŁODAWA, 


Dwóm chłopcom się me udało, gdy jednak 
t6-LETNI BARTOSIEWICZ EUGENIUSZ 
zapał znatea'ony przedmiot, nastąpił wy 
buch, w wyniku którego chłopak postradał 
oko è dożnał ogólnego pokuleczenia. i 
* Rodzice wyszli do roboty, pozostawiając 
w domu dwóch synów, 15-lelniego Józefa mady jaki, do 
i'jego młodszego brata. Młodszy brat wys | skiego, oraz 

szedł z domu bawić się. Po pewnym czasie 
Józef zobaczył brała, siedzącego nieopodal 
domu na kamieniu i trzymającego coś w nyataw 
ręku, co z kz oglądał, Pod 


biła, s ci, EW się jej raiik mówili: bg to SFR 
lepszy rolnik w okolicy“, Właśnie rolnik nię rolniczka. 

"Z kolei zwróciła się do karbowego i zaczęła mu ro 
bić jakieś uwagi na temat pracy popołudniowej. Wła- 
dysław słuchał, nieco pochylony w swym grubym ko- 
żuchu, którego zwyczajem wiejskim nie zdejmował 
aż do całkiem gorących dni. Myślami był jednak w tej 
chwili gdzieindziej. Widział swoj? Zośkę, jaz wyg'%da 
już zza drzwi czworaków, żeby zobaczyć czema to Wła- 
dysław spóźnia się na obiad, Pag tyle razy mu za- 
pamada 


peaa powtarzał machinalnie: T pa- 


af dzi..czki* i pa trzył ku dalekim czworakoń. 
„Mle oto od y dworu, wi za kępą da- 
żych kasztanów, pokrytych już duż) lepkimi pęka- 


mi, doleciał go dźwi "To. syghał 
CERE n PA gongu. To syghał na dworski 


dziczka nie lubi spóźniać się na swój obiad I że maresz- 
, ĉie chwila wyzwolenia nadeszła. 


Istotnie, Iza, rzuciwszy: „da tam- de was- przyjadę 


„pod las po obiedzie“, oddaliła. się = niema! mę- 
_ skimi krokami. - 


wię zawtanowić w jaki sposób podobnym 
wypadkora zapobiec ? 


Najczęściej ofiarami elusplozji są dzieci, 


łach wiejskich jest ostrzee dzieci przed 
niebozpieczną zabawą amunicją, Wytłuma- 
czyć, ża żagnych znalezionych przedmio- 


Unieważniam 
UNIOWAŹNIAM z 


Góry redin (Andrew), zami 
za 


blin, Spokojna 8 a m. 22. 


ngt z ulgą. Wiedział, , że dzie- 


wa Maków ię aiani 


a 0 (JO m 


Produkcja cukru x ubelszczyźnie 


wzrośnie o 30 proe. 


Nowe warauki plantacji buraków cukrowych 


Wmuniki planiowamia baraków w b, r. 
uległy znacznej zmnianie na korzyść rolmi- 
ków, ponieważ zapasy cukru są wystac- 
czające na zwiększenie wynagrodzenia w 
nażtwze, które stanowi 2 i pół kg. cukru 
za 1 q dostarczonych buraków. Poza tym 
rolnik otrzymuje zapłatę w gotówce 10 
zł. za 1 q, podczas gdy w roku ubiegłym 
otrzymywał tylko 5 zł, Poważmą pozycję 
w opłacniności uprawy buraka stanowi wy* 
dawana przez oukrownię melasa w ilości 
25 kg. za 1 q dostarczonych buraków i wy- 
słodki (wytłoki) w. ilości 50 kg. za 1 q. 

W nowej, umowie zbiorowej Stowarzy- 
szenia Płantatorów ze Zjednoczeniem Prze 
mysłu Qukrowniczego wprowadzono pre- 
mie za dostawy zbiorowe, Praktycznie wy 
minające pudełko papierosów. Podniósł głąda to w ten sposób, że przy dostarcze- 
s o) niu 100 proc, buraków zakontraktowanych 
grupa rolników {niekoniecznie stanowiąca 
całą wieś), otrzymuje zamiast po 2 i pół 
kg. cukru za dostarczony 1 q buraków, 
po 3 kg, a w wypadku gdy grupa dostar- 
Gzy buraki w ilaści 85 proc. do 100 wroc. 
otrzyma 2.75 kg. culau za 1 q dostar- 
ozonych buraków. 

Zjednoczenie Przemysłu Oukrowniczego 
dostarcza również rolnikom nasion, 
nawozów sztucznych. W pienwszym tormi- 
nie otrzymają plłantatorzy sztucznych na- 
wozów pomoomiczych po 180 kg. na t ha. 
DASA PB KOZIE A TATR ZAWADA 


woli na- zwiększenie 


Pan K. w z 


OKAZ 


sanna 
wują obuwia: 


ea arag Ranan 
Het okrętowy na nazwisko 


- Władysław z formatem 
nów przeszła przez bramę, oddzielającą podwórze go- 
spodarskie od ogrodu dworskiego i znalazła się Aa” 
podjazdem. 

Owalny klomb był już skopany i zasłany, gdzienie: 
gdzie wychylały się z pulchnej, starannie zgrabionej 
ziemi blade listeczki tulipanów i hiacyntów. Dwór był 

niski, jednopiętrowy z nieodzowną „górką“, której 
okno wyglądało x pomiędzy dachówek, z małym ga- 
neczkiem, na którym pędy dzikiego wina jeszcze nie 
wypuściły listeczków. 

Iza szerokimi krokami weszła na ganek i mocno 
ocierała błyszezdce, ale oblepione grudkami wilgotnej 


ziemi buty o słomiankę. 


W tej ehwili od strony ogrodu za domem wyszła niż- 
sza od „niej ; i nieco starsza kobieta. Głowę 
okręconą . miała: w przeciwieństwie do Izy, szczelnie 


Była to Konstancja Repnicka, w ' domu- zwana Ko- 
cią, starsza əd Izy o lat trzy panna, przeszło ertę: dzie 
stoletnia. Zajmowała się ogrodem i gospodarstwem do- 
owym. W tej chwili była wyraźnie rozgniewana:*- 
— Tyle razy cię prosiłam, Iza »— powiedziała roz- 
drażnionym głosem ==- żebyś mi dała parę dziewcząt 


Strzeżcie nasze dzieci! 


tów w lesie czy na polu nie należy bi b 
do ręki. Wszyscy wiemy, że Niemcy 
KAN ortig a pOWYĆ TR 3 
miny często wyglądem swym  pnzypomi- 
nają raczej przedmioty użyticu oodzienne- 
go, co tym bardziej kusi do podniesienia 
ich. Nauczyciełe, pouczające dzieci w sako- 
le o grożącym niebezpieczeństwia, dotrą 
również i do rodziców, którym pmzy pva- 
cy w polu nie trudno e wypadek, 
Niech księża na ambonach, niech wój- 
towie na zebraniach, niech wszywikie in- 
ne odpowiednie czynniki prowadzę alocję 
uświadamiającą o grożącym nieheąpieczeń- 
stwie. Dbajmy e życie naszych obywateść. 
Wojna dość już ofiar zabrała! (ibit). 


W dugiej tuwae spodziewane jest wyda- 
wanie 450 kg. nawozów ua t ha. 
Sądząc ze staraunych przygotowań, ja- 
kie poczyniono w roku bieżącym, przypu- 
szczać należy, że przęwidywany zbiór bu- 
raków wyniesie 2 i pół miliona q, co poz- 


produkcji 
30 proc. a więc w toku 1916-47 będziemy 
mieli w woj lubelskim o 70 tys. q cukru 
więcej niż w roku ubiągłyra. (i). 


Straszmy 


vyczaju swoim ma t. aw. 
drzemkę popołudniową. Tego dnia, leżąc 
po południu na kanapie śnił atraszny sen. 
Śniło mu się, że ktoś się skrada do okma, 
potem słyszy cichcy smmer wyjmowanej szy 
by i jakaś postać przeciska się przez %- 
twór w oknie do pokoju. Porusza się cioko 
na palcach. W pewnym momencie zabiika 
się do peną K, i zaczyna go głaskać raz 
po raz, sięgając do kieszeni spodni, ozy 
marynarki. A że pan K. był łaskołłówy, to 
też na samo wapomnienie o takim łaskotli 
wym łąskotaniu się obmdmit. Jakież było je 
go źżdziwienie, gdy w rzeczywistości uf- 
rzał przed sobą draba, chowającego do Ide- 
szehi piik banłonotów. W jadnej sekumdzie 


LUBELSKA F-KA PA 
Lablin, Lubactowska 13. T 


la knęłą za sola i 


EJ 
Ses 


pei kan dla 


ode AEK M M 


4. miasia 


URZAD MIEJSKI PRZYPOMINA 
zarzyd Miejski w Lubinie PRZY POWNA, 
że wg. zarządzenia Nr. 16 z dnia 16 Mdr 
ja b. ry wypełnione kwestionariusze wi inny 

„złożone w lokalu Komisji Onganizac 
Krak. Przedm. 20, w nioprzaki Si 
tenminie do 28 maja 1646 rów. 
Winnè lew picon ywania tego TARR- 


tre, 
UWAGA BUDOWLANI 

zw. Zaw. Prac. Przem, Budowianego w 
Lublinie, zawiadamia swych członków o 
wałnym zebrania, które odbędzie się dmia 
26 b m. e gods, 10 w pierwazyma tormi- 
nuke, 10,80 w drugim terminie, w lokalu 
Gw, Waiki Młodych przy ul. Krak. Przed- 
mieście 32. 

Oheoność wasydłiich oxnłonków obowiąz- 
kowa. Rarząd. 


„AUTOTRANSPORT 


LUBLIN 
Peowiaków Il m. 6 


cukra o 


-LODO 


SCM 


pam K, otameświał ze snu. Jaanym mu się 
stało, że ten plik baniarotów schowanych w 
iym momencie pwoz niemmanego osobni- 
ka do kiesaani te 9.600 ałotych, które praed 
chwilę miał w swojej kieszeni. Teraz już 
pan K. zromaniał, że i począłek ami był 
rzęczywiatościę. Złapał złodnicja za kak, 
choąc go odprowadzić do Mikch, locx sto- 
dniej zarowgowaa w tym momencie tak, 
jak każdy zrłodnioj w takiej aytuaoń po- 
stopuje — pięńcię w głowę pana K i no- 
gi za pas. Jednakże  smczęście mu mie 
sprzyjało. Sqpwawiedłiwońć w postaci M, O. 
dosięgła go. £ dnisiaj pam Saczółko Włady- 
sław znajduje się już pod opieką M.O, (tbc) 


' Ani szumna reklama ani piękne mare mie konser 


ty a dobra parie 


Pastą do obuwia 


|= 


zniszczysz. Do nabycia w każdym sklepie. 


DO OBUWIA 


fon 40-94 2015 


Józefem ij ku czwara- | do sód. Nie dam sobie sama utg Gzy wiesz, ite 
kom w odwrolnym kierunku. Iza minęła kępę kaszta- dzisiaj stępni było w inspektach, jak przyszłam rmic 


rzyć temperaturę? 

Podniosła ka wyższej od niej duże siostrze dotrze 
juź pomarszczona twarz i powiedziała, jakby z trium- 
fem: 

— Przeszło 28. Po prostu przeraziłam się ‚ta wio nie 
będzię z sałaty. 

-— No to, czemu nie dopilnujesz? =» epytała szorst- 
ko Iza, zdejmując już w przedpokoju kożuszek i wie 
szając go na uginających się od wszelkiego rodzaju, 
płaszczów, kożuchów i burek wieszadłe == dobra o- 
grodniczka “wstaje o świcie tak jak ja += dobry rol- 
nik, i pilnuje inspektów. Wiadomo, że w południe słoń- 
ee już przypieka, trzeba było zdjąć okno... 

— Wiem sama, co trzeba było m- przerwała porywa 


czo Konstancja — ja mówię, że x jedne dziewczyn% 


nie dam rady. Dobrze ci być „dobrym rolnikiem", 
masz na swoje usługi kupę ludzi, ale ja... 

Urwała w pół słowa sprzeczkę: bo przed domem rox- 
legł się odgłos zajeżdzaującego pojazdu. 


— Ktoś przyjechał, — powiedziała całkiem iunym 


p: 


umem, I akurat na obiad. Nigdy nie ma spokoju w tym 


I domu. 


— To nie. Ja bardzo lubię gości — powiedziała 
„A pobiegła ku drzwiom, która orzed chwilą xam- 
(d c. a.) 


sa isi IR. 


MA ma? ( 


sé 


Kalendarzyk 


Dziś Hel eny 
Jutro: Jana Baptysty . 


eanannaa 
s... a s 22-78 


trowni Miejskiej . . « e « « 20-61: 
Dyżarny Komendy Miasta M: s 28-88 
Komisariaty Milicji Obywatelskiej: I — 
2491; O — 24-26; IM — 24-27, IV — 
1-14. 
| TEATR 4 KINA | 
Z TEATRU MIEJSKIEGO. 
W. środę, dnia. 22 i czwartek dmia 23 ma- 


ja o godzinie 16-tej odbędzie się popis u- 
czennie kierunkiem 


' świetny: akompaniament, stwarzają, że wy 


konawcy, etnie (= ET szkoły są ob 
darz paf riras brawami, 5 
Bi niej są do nabycia w kasie 
KINO ,, )LLO* wyświetla film p. t. 


„Jeden z noh, samolotów zaginął”. 
9 Nadprogram: a Kronika. Filmowa Nr. 


13-ty. Š ő’ sdz., 15,30, 17,30, 
ROEE : 


19,30. 
T 10-ciu. 7 nij 
` KINO BAŁTYK 1 KINO RIALTO: 

Od dziś „SŚrebrzysta flotą". Nadprogram 
/ Aktualności Polskiej Kromiki Filmowej. 

Pocz seansów w kinie Bałtyk: 15, 17, 
19. Niedz. i święta pocz. I-go seansu o 
god. 13-tej. 

Pocz. seansów w kinie Rialto 12, 14, 16, 
{18 i 20, w niedzielę pocz. I-go searsu o 
gódz. 10-tej. | 

KINO „DOMU ŻOŁNIERZA: od wtorku 
,21-go maja 46 r. wyświetla film produkcji 
polskiej p. t. „Manewry miłosne". Nadpro- 
gram P.K.F. 11/46. Początek seansów 15, 
17, 19, w niedzielę, 13, 15, 17, 19. 


CIEKAWSZE AUDYCJE RADIOWE 
Czwartek, 23 b. m. 1946 re 
6.05 Muzyka lekka. 6.45 Dziennik poran- 
ny. 7.20. Płyty. 12,20 Kartki z albumu. 14.00 
Dziennik popoł. 14.30 Inf, - lskie, 
16.00 Pog. „Mechanik Jur". 16.15 Koncert 
solistów. 17.10 Mozaika muzyczna. 17.55 
Wędrówka z mikrofonem. 18.00 Kącik 
„świetlicowy. 18.10 „Antoni Czechow”. 
RA: 19.00 Koncert kameral- 
ny. 19. ennik wieczory. 20.45 Łużyc 
ki ból i łużycka. radość. 22.00 „Pokrzywy 
nad Brdą". 22,15 Muzyka taneczna. 
15.15 WE 0 rani gment 
15. sportowy. 15.25 Fra 
z „Latarnika'—czyta Jerzy Pichełski. 21,00 
Wieczorna mozaika muzyczna, i 
 KAZIMIERA RYCHTERÓWNA 
CU w kdo zjem 
najbliższą niedzielę odbędzie w 


Zw 
Krakowskie | matna 15, ©. "Lemaózyńwki 


KOMUNIKAT 
ZDEMOBILIZOWANI — UWAGA! 


Dnia 25 maja 1946 roku (sobota) o go- 
dzinie 9.30 odbędzie się w sali Domu Żoł- 
merza zlot wszystkich zdemobilizowanych 
y i oficerów W.P. na którym bę- 

& poruszane sprawy zorganizowania si 
w Związku Uczestników Walk o Niepodle- 
głość i Demokrację, oraz omawiane będą 
wszystkie kwestie, dotyczące życia i po- 
trzeb -2d ych. 

. Prosimy o punktualne, liczne stawienie 

ię. |. ER : Komendant R.K.U. 

. Lublin — Miasto. 
B. Rogala por. 
UWAGA PIELĘGNIARKI 
Wojewódzki Wydział Zdrowia Referat 
„ zawiadamia, że z dniem 
„26-tym maja rozpoczyna się przyjmowanie 
mgłoszeń Pielęgniarek zd 


|. „Zacznij 
| - © zagrodę dla 


u. Kalinowszczyzna 
„| Północna 43, Szopena 


Jak pawebiega odbudowa kraju? Jakie 
są możliwości ì piany na przyszłość? Od- 
ppomiedzi na te pytania dali redaktorom 
gazet „Czytelnika* mimister odbudowy 
ob, Kaczorowski, wiceminister ob. Pietru- 
siewioz i dyrektor BOS-u ob. Piotrowski. 
Pian imwestycyjny przewiduje na odbudo- 
wę miast i wsi kwotę 5.700.000.000 zło- 
tych. Problem odbudowy wsi ma dwa as- 
pekty. Mała pomoc wystarcza, jeśli zni- 
szczemia są niewielkie, jeśli utrzymany 
jest warsztat pracy, zaorane pola i gospo- 
darz dysponuje częścią imwentarzaą i ma- 
teriałami budowlanymi. Natomiast na ob- 
szarach wielkich zniszczeń zrujnowana zo- 
stała zdolność do prowadzenia  funkcyj 
produkcyjnych, wsie zostały zrujnowane. , 

CHŁOPI Z WĘDRÓWKI WRÓCILI 
DO ZIEMIANEK 
1'DO'DZIS W NIGH SIEDZĄ” $ 

"Stworzono specjalną koncepcję akcji na 
tych spustoszonych terenach: Użyskano 


specjalne przydziały drzewa i powiedza; | 


no do' chłopów: „Masz przydział drzewa, 
wyrąb, zwież, obrób, zacznij budować, va 


|. OSZENIA URZĘDOWE | 


CZENIE 
o licytacji ruchomości 

Komornik Sądu Grodzkiego w Lublinie 
Paweł Łykus, mający kancelarię w Lubli- 
nie, ul. Narutowicza 20, na podstawie art. 
547 Kod, Handlowego — podaje do publicz 
nej wiadomości, że dnia 4 czenwca 1946 ro- 
ku o godz. 10 w Lublinie przy ul. 1 Maja 
27 (dawne magazyny fiumy Kremim) od- 
będzie się licytacja poniemieckich towa- 
rów, znajdujących się w magazynach Tym 
czasowego Zarządu Państwowego w Lubli- 


j| nie przy ul. 1-go Maja Nr. 27, składają- 


cych się z uchwytów żelaznych nr. nr. od 


12/2 do 38/5 szt. 7.000, osełek płaskich | 
sztuk ca 3.000, skobli do drzwi sztuk ca 


2.000, zameczków klamkowych sztuk 150 
i innych mniej wartościowych sztuk 500, 
oszacowańych na łączną sumę 15.000 zł. 
'"Ruchomości można oglądać w dniu licyta- 


MIEJSKI WYDZIAŁ APROWIZACJI 
I HANDLU zawiadamia, że od dnia 23-g0 
mają 1946 r. rozpocznie się sprzedaż pa- 
pierogów monopólowych po 40 szt, na ku- 
pon 37 kart z m-cą maja 
1946 roku w cenie 3 zł. za 1 szt. — „Bał- 
tyk“ i 2 zł za 1 szt. — „Wolność”. 
| Sprzedaż odbędzie się w następujących 
sk] ; i 


|pożywców 
5i, Kapucyńska 6, 
4, Narutowicza 11, 
18, Długa 14, Kroch, 
ego 42, Krak. 


-- Spółdzielniach 206”: 

ul. Królewska 1, Krak. Przedm. 66, 
Grodzka 5, Krak. Przedm. 74. 

Spółdz. Prac. Cukrowni „Lublin“: 

ul. Krochmalna 7a oraz w budkache in- 
walidzkich: p 

1. Ejzak Stanisławy — PI. Łokietka, 
2. Gaciu 1 Józefa — Lubartowska 28, 
3. Kozaka- Stefana—1-go Maja 1, 4. Wój- 
cik Stanisławy — Narutowicza (róg Gór- 
nej), 5. Wrońskiego Jana — 1-go Maja 52. 

Termin zakończenia sprzedaży wyzna- 
czam do dnia 1 czerwca 1046 r. Sklepy 
rozliczą się ze sprzedaży papierosów w 
Miejskim Wydziale Aprow. i Handlu do- dn. 
3 czerwca 1946 roku. Następna sprzedaż 
papierosów będzie ogłoszona w prasie. Po 
dokonaniu sprzedaży sklepy złożą kupony 
z kart żywnościowych naklejone po 100 
sztuk na arkuszu w Oddziale Kontroli 
Krak, Przedm. 39, II piętro, lewa. oficyna. 
Rozliczenie między sklepami a e A 
nastąpi na podstawie j 
ru ilości złożonych kuponów w Oddziale 

. Kto we właściwym tenminie nie 


| wykupi papierosów, traci prawo nabycia 


erosów. 
= Za. Prezydenta. m. Lublina 
i Naczelnik Wydziały 
|. 2388 | M. Szczepań 


ma 


Redakeja i Administracja Lublin, ul. 


rekcja 36-40. Buchalteria 26-88, Wydz. Organizacyjny 36-38. Kolp 
Redakcja nie zwraca. Punkty przyjmowania ogłoszeń: 1) Administracja , 
mojska 24. 4) Riosk—Bychawska 67. Za treść og 


| j s č Iny 33-60. Sekretarz odpow. 
(Asa Doa | zen! Ekspedycja 25-64. Drukarnia 25-66. Księgarnia „Czytelnika" 25-87. 


„Gazety Lubelskiej”, 2) Księgarnia „Czyitełnika* Krak. Przedm. 5, 3) Drukarnia u? 
łoszeń Redakcja nie odpowiada. 


Yrukarnia Nr 1 Spółdz. Wyd. „Czytelnik“ w : Lublinie 
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> LR, c 
pomożemy 
chiopa i mieszkania w miastach 


my ei pomożemy: Drzewo daje się na je- |renie pozostałych miast. Wielkie i wspa- 
den” budynek, “który "będzie gospodarsko- | niałe ośrodki miejskie na Ziemiach Odzy- 


`~ 


inwentarskim i mieszkalnym. Idzie prze“ į skanych, jak Wrocław, Gdańsk, Szczecin 


mie tylko. zajmuje się budynkami. 


ski. lz ZSRR proszę o 


ortaż 85-85. 


cież o stworzenie tego ośrodka, od które- 
go uwarunkowany jest byt chłopa. Wieś, 
która w zeszłym roku zaledwie w 9-ciu pro 
centrach brała udział w kredycie Mini- 
sterstwa Odbudowy, w tym roku uczestni- 
czy w 34 procentach, co ozmacza wzrost 
sześciokrotny, jeśli chodzi o sumy globał- 
ne, 

Warszawa, uczestniczyć będzie w 33 pro- 
centąch, w kwocie globalnej trochę mniej- 
szej niż w ciągu zesziego roku. W pla- 
nach budowy miast nastąpiły pewne prze- 
sunięcia 

'NA KORZYŚĆ BUDOWNICTWA 
MIESZKANIOWEGO 
Ministerstwo Odbidowy! na terenie miasta 
kami W War- 
sząwie zaledwie 55 proc. idzie na zada- 
nia” odbudowy domów, 45 proc., to odbu- 
dowa zakładów „i przedsiębiorstw użytecz- 
ności publicznej, komunikacji, dróg i ulic. 
Podobne zjawisko ma miejsce też na te- 


ZNE E EOTTOPEC TU SDTUE O TOPAZ 
ZAWIADAMIAMY, że papierosy będą wy 
dawane na: kartki majowe I kat., kupo- 
ny ur. 37-38. Wobec tego, że Monopol Ty- 
toniowy nie dostarczył jeszcze potrzebnej 
dla całxowitego zrealizowania rozdziału 
ilości papierosów początkowo będzie wy- 
dawane tylko 40-szituk na osobę. Ilość ta 
zostanie w następnym etapie doprowadzo- 
na do 100 sztuk miesięcznie. Sprzedażą zaj 
mą się sklepy spółdzielcze LSS., K.S.K., 
oraz Samopomocy. Rozdawnictwo zacznie 
się najpóźniej pojutrze. Papierosy wyda- 
wane będą w 2-ch gatunkach — „Bałtyk 
w cenie 3 zł. za sztukę oraz „Wolmość* w 
cenie 2 zł. Początkowo miano zamiar za- 
stosować wolny wybór, ale wobec tego, że 
Monopol dostarczył 100 tysięcy sztuk „Bał 
tyk“ i milion „Wolność“ te ostatnie będą 
wydawane w większej ilości. 2363 


PRACA 


SZPITAL ŚW. WINCENTEGO A PAULO 


z poszukuje urzędniczki z biegłym pisaniem 
„| na maszynie. Zgłoszenia osobiste w kance- 


larii Szpitala o godz. 9-ej. 2347 


POTRZEBNY TERMINATOR do insta- 
lacji elektrycznych, 1-go Maja 21/8. 2355 


HANDLOWE 


PLACE, domy sprzedaje Biu% Fogo 
skiego, Lublin, Krakowskie Przedmieście 
59, godzina 10—12. 1970 


DOMY, place sprzedaje koncesjonowanę 
przedwojenne biuro „Wygoda” Michałow= 
skiego, Bernardyńska 28, tel. 84-87. 1217 


ęgły Bogdan owski, 
Lublin Sądowa 4. pF „ 1981 
DOD ENO ZPW. ik ai 
MOTOR benzynowy o sile 2 koni sprze- 
dam, ul.śCzwartek 5. ~ 
DO SPRZEDANIA. pieski ratlerki, Bychaw 
ska 29/28. 2351 


ZACK s anama ~ 
LEKARSKIE 


penea a 
LEKARZ-dentysta Henryka Rakocz przyj- 
muje Krakowskie Przedmieście 6 m. T., 


POSZUKIWANIA 
KTOKOLWIEK WIE 
wWacławy Raczyńsiiej 59, lat powt 


i wiele innych zostały niezwykie silnie 
dotknięte przez zmiezczenia. Ale tam jest 
sytuacja inna niż w Warszawie, W War- 


szawie działanie aparatu odbudowy jest . 


wzmocnione przez działanie dziesiątków ty 
sięcy zaimteresowanych osób,- które dą- 
żą do swych dawnych mieszkań i warszta- 
tów pracy. Ta siła działa, Na zachodzie 
tych sił nie ma, tam wszystko spada na 
aparat społeczny. 

W dziedzinie odbudowy mamy: cykl- pu- 
bliczny 1 cykl- prywatny. Gospodarka 
chłopska, to gospodarka prywatna. W mia 
stach publicznymi funduszami nie można 
doprowadzić do optymalnego natężenia: ru 
chu budowlanego. Musimy wprowadzić do 
gospodarki, do odbudowy inicjatywę pry- 
walną. Na wsi udziela się pomocy odbudo- 
'wującym „się gospofdrzom.: W miastach 
udziela się kredytów næ odbudowę_obiek- 
tów niepaństwowych, dia wzmocnienia tych 
możliwości, które istnieją w cyklu indywi- 
diainym. 


domienie siostry Damkiewicz Ianki, ul. 
Narutowicza 27 m. 3, albo syna Henryka 
Raczyńskiego, Lublin, Szklanna nr. 11/2. 

2352 


OŚWIADCZAM, iż będąc wywiezioną w 
roku 1942 do Niemiec przez okupantów, 
zamieniono mi metrykę urodzenia, wydaną. 
przez parafię miasteczka Dolbysz, pow. 
Nowogród - Wołyński (na nazwisko Sa- 
wieka F'elikksa, urodz. w 10238 r. we wsi 
Dorocheń), na kenmkartę, która została 
spalona wskutek działań wojennych. 2370 
. > +. PSS 


ZGUBY 


me | 


UNIEWAŻNIAM skradzione dokumenty: 
legitymację nauczycielską z Gimn. Vette- 
rów, legitymację Związku Nauczycielstwa 
Polskiego, legitymację Ministerstwa Komu 
nikacji, Ewa Pokorna, Lublin, 3-go Maja 
10 m. 10. 2326 


ZGUBIONO brążowy sandałek dziecinny; 
Narutowicza — Lubartowska. Proszę łaska 
za dobrym wynagrodzeniem 


wego znalazcę 
zwrócić, Czwartek 7 m. 8. - 2340 


ste: kartę rejestracyjną, 
RKU Lublin, powiat — oraz metrykę u- 
rodzenia na nazwisko Kołodyńskiego Ste- 
fana, zamieszkałego we wsi Rudzienka; 
gmina Michów, pow. Lubartów. 2354 


UNIEWAŻNIAM: dowody - 080» 
biste, kartę rejestrac 
RKU z oraz legitymację 


MENTOWANIE trybów, bolcy i t p 
EE paf rrei pesa rów. ONAE 


i 
26-59. Sekretariat Redakcji 21-08. Redakcja nócna 13-44. Dy- 


Rękopisów 
Za- 


+3 4 po rwecwewaww 


« Redaktor naczelny: Bipot * ©- s ar 


Ek g24 


